
I l L K . 1 n  A I.
D . 2 4 .  Lipca. —  R ok 18 i 5. 

Czwartek. j\s  193. Jutro, Sty Jakób Aposto ł .
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W czoraj  w Kościele N. Panny M A R II ,  w dniu oktawy  
Odpustu SzstAPl .ERZA Ś g o ,  Sum m ę celeb row ał  W J X .  
T o c zy sk i  Reiens Seminarjum Ś. Jana; w czasie której 
Artyści muzyczni wykonali  dzieła  religijne S z y r l-r m a -  
i r r a .  Po Nieszporach, z a k o ń c z y ł  Nabożeństwo W J X .  
N a r u sz e w ic z  Kanonik i Dziekan W arszawski,  Proboszcz  
Kos'cioła S. ALEXANDRA; Kazanie p e łn e  ducha religijne*  
go m ia ł  X . M ę c iń sk i, Kapelan Szpitalu Ś. D U C H A .

C e s a r s k i m  Rozkazom dziennym z d .  28 g o  z. m .,  Kapi­
tan pu łku  piechoty Feldm arszałka H i : D y b ic z a  Zabał-  
kański'  go, P a n k r a t je w , naznaczony został  na Adjutan- 
ta przy Naczelniku g low nego  Sztabu armji czynnej ,  Je- 
nerał-Adjutancie Xięciu G o rcza k o w .

Makary L a sk o w sk i , Braciszek Zgromadzenia X X .  Ber- yg 
nardynów W arszawskich, urodzony 17 Wrze.4: 1 7 7 6  r f  
w mieście Piasecznie Gub: W arsz:,  w stąp i ł  do Zakonu  
w Klasztorze Warsz: d. 2 S lycz: 179 3 ,  i przez lat 5 p e ł ­
n i ł  ro zinaite posługi  Koście lne i Klasztorne; a przez lat 
4 7  będąc Kwestarzem chleba ,  ż y w i ł  Opatrznością Naj­
wyższego, łaskawą szczodrobliwością Dobrodziejów i sta­
raniem swoiem, Zgromadzenie w Klasztorze tutejszym; b y ł  
wzorowo pobożnym , bo przez ciąg swoiego D uchownego  
życia,  za grzech poczyta ł  sobie by n ie s łu ż y ł  do pierwszej  
Mszy S. o godz: 6 codziennie; b y ł  szczególnym  czcicie­
lem  B łogosław ionego  LADY8ŁAWA, którego ŚŚ. zw łoki  
spoczywłaią w tym że Koście le ,  i co Niedziela i Święto  uro­
czyste  śp iew ał  i innych W sp ó ł  braci zachęcał do śpiewa­
nia godzinek przed Jkgo  Ołtarzem; b y ł  wzorowo przy­
k ła d ny m , wstrzem ięźliwym , nigdy niechorował,  i przed  
zgonem swoim czuiąc ty lko  stopniowo ubywanie s i ł  swo- 
ich, zaprzestał być Kwestarzem na miesięcy 5, a przewi-  
duiąc swój zgon, wezw ał Kapłana d. 22  b. m. , i uspra- 
wiedliwiwszy się ROGU przezS.  Spowiedź,  z największą  
przytomnością i Nabożeństwem  przyiąwszy cbleb Anio­
łó w  i śś. SAKRAMENTAMI  umierających opatrzony, te-  
goż dnia wieczorem byt doczesny zak o ń czy ł .  Dziś  ok o ło  
godz: l i t e j ,  po zw y k łe m  Nabożeństwie, nastąpiło pocho­
wanie zw łok  Jego « grobach Klasztornych. B y ł  najstar­
szym w wieku w tcraźmejszem Zgromadzeniu X X .  Ber-

j  - U'orsz* bo p r z e ż y ł  lat 69 .  nardynow W a rsz . ,  r J .
G łęb o k im  dotknięty sm utkiem  Ojciec z Zoną i Ro­

dzeństwem  po przedwczesnym  zgonie,  zeszłej  w dniu 
onegdajszym 1 2 to-b tniej M m el.ji F ,e j ,  pozostałej z pier­
wszej Żony Z o f i i  z H o ffm a n ó w  ukochanej Córki; zapra- 
sza ł a s k a w y c h  K r e w n y c h  i Przyiació ł  na wyprowadzenie  
i ej z w ł o k , 'dziś o godz: 6łej po południu z Kaplicy 0 0 .  
R e f o r m a t ó w ,  na sinętarz Powązk: odbyć się maiące.

S. p. M i c h a ł  G ą so w ic z ,  Obywatel VI. Warsz:, przeżyw ­

szy lat 43 ,  wczoraj zszed ł  z tego świata,r pozostawi wszy  
po sobie pogrążoną w nieutulonym żalu Żonę i troie ma­
ło le tn ich  Dzieci; którzy zapraszają Krewmych, Przyia­
c ió ł  i Z laiomych na exportację  zw ło k  iego, iutro o g o ­
dzinie 5 tej po połud: z domu przy ul: Trębackiej N ° 6 2 9 ,  
na sinętarz Powązkowski odbyć się maiącą.

W czoraj,  w najlepszej sile wieku, gdyż  ledwie l i ­
cząc 3 8m y rok, za k o ń c z y ł  życie  po d ługiej  i c iężkiej  
chorobie  ś. p. T e o d o r S o lb r ig ,  Radca Dw oru ,  Sztabs-L e­
karz wojsk Cesarsko-Ross:.  Zostawił po sobie w n ieu­
tulonym  żalu Zonę, D/.ieci,  Krewnych i P rzy iac ió ł.  
Pi zeprowadzenie z w ło k ,  nastąpi iutro o godz: 5tej po 
południu z domu Nro 1313  przy ulicy Now y-Św iat ,  ca  
sinętarz Ewanielicki.

Z /L r o ld j i  o g ło sz o n o ,  i ł  Szlachectwo dz iedziczne,  
nabyte przed og łoszen iem  prawa, Panu Florjanowi Ant: 
Z a re m b ie  C ie leck iem u , Synowi Sew eryna,  urodzonemu  
w Król: Po ls: ,  obecnie zaś w Cesarstwie Ros: zam ieszka­
łe m u ,  wraz z herbem Zaremba, zatwiei dzonem zostało.

M a g is t r a t  M . M a r s z o w y ,  po zniesieniu się z Zarzą­
dem Drogi żelaznej  W a rszaw sk o-W iedeńsk iej ,  w d. 1/ n  
b. m.,  zaprowadził  pobór opłaty  biletowego od obcych  
Starozakonnych, którzy bąć  z Warszawy wyjeżdżać, bąć  
też do Miasta Koleią Żelazną przybywać będa, i kontro­
lowanie onegoż poruczy ł  Filip: K o z ło w sk ie m u , Oiicja-  
liście przy kassie centr: poboru biletowego. {G. P o le j

z.Komitetowi Cenzury w W arszawie,  podano w 
do roztrząśnienia 3 2 5  rękopism ów i ksiąg w ię z y k u  p o l ­
skim i innych językach nowszych , a 134  w języku  h e ­
brajskim. Z pierwszych, dozwolono o g ło s ić  drukiem  
3 0 5 ,  zabroniono 8, zostało do roztrząśnienia 12. R o z ­
patrzono nadto 102 rękopism ów i ksiąg w ięzy k u  he-  
brajs:, z których zabroniono 6. Ogólna liczba przed ,  
stawionych Cenzurze w r. I 84 4, rękopismówt wy nosi 459;  
w r. zaś 1843 b y ło  ich 6 0 0 .  Zmniejszenie  tej l iczby w 
r.  upłynionym  zląd pochodzi, źe pisma perjodyczne i 
dzieła dramatyczne, które przedtem b y ły  roztrząsane  
przez Komitet Cenzury w Warsz:, obecnie,  na zasadzie  
nowej Organizacji Cenzury należą do osobnego W ydzia-  
łu .  Liczba ksiąg przywiez ionych z aagranicy, wynosi ła 
1 5 ,9 5 6  różnego tytułu  dz ie ł ,  składających 9 2 , 3 8 4  to­
mów (w r. 18 43 liczono 1 1 4 ,9 4 2  tomó.w). Z tycli po­
zwolono w zupełnośc i  1 5 ,6 3 1 ,  z modyfikacjami 118;
zabroniono 86.

M y ś lo w a  s z tu k  p ię k n y c h . —  P. Biunort P u sc h  ba­
wiący w B er l in ie ,  nadesła ł  obraz Pasterza w łosk iego  
w naturalnej wielkości. —  W n ętrze ,  krajobrazy, widoki  
perspekty wiczne, zajmuią 3ci salon wystawy. W ob»-a-



Koch tego roiJz.iu,  celu’e P. Marcin Z a le w sk i y znany 
iuż u nas od lat ki lkunastu ze znakomitego tali-nlu swo- 
iego. Na tegorocznej  wystawie są iego pędzla p r zepy ­
szne dzieła,  a mi mówici e; W nę t r z e  Kościoła XX.  Ber­
n a rd y n ó w  Warszawsk ich ,  Widok  Kościoła Sgo JANA 
( Archi-Katedry w Warszawie)  w czasie restauracj i  i m i ­
ny olicyn zamkowych,  przy budowaniu domu nowego; 
Wi dok  O strej b ra m y  i Świętego Obrazu nad nią w W il- 
n i e ; Części wewnątrz Kościoła katedra):  w Krakowie,  
a mianowicie z widokiem na Kaplicę ZycMUNTOWSKA , 
na Kaplicę Soł l yka,  i wnętrze Kaplicy Sgo STANISŁA­
WA; W idok dziedzińcu Akademji  Krakowskiej ;  W idok 
Now ego-Miasta w Warszawie w czasie Procesji i W nę­
t r ze  ko ryt arzy  Klasztoru Dominikańskiego w Krakowie,  
P .  Wincenty  K asprzycki., Artysta równie utalentowa- 
ny,  przedstawił  bardzo p iękny  Widok zimowy Klako- 
wskiego-Przedmieścia i nowo-buduiącej się drogi mię­
dzy wieżą dawnego Klasztoru Be rnardynek a Zamkiem,  
nadto dwa obrazy przedstawiające W idok zewnętrzny 
i wewnęt rzny Cerkwi  .w Woli .  Nadto,  do pięknych 
prac liczone s ą :  Wnę t r ze  pracowni Krawieckiej ,  przez 
P.  Audi z: D ą b ro w sk ieg o ;  3 kraiobrazy własnego po­
mysłu ,  P. Fr:  R u sk iew icza ;  Zwaliska Zamku  Smoleń ­
skiego pod Pil icą,  P. Ant: K o !osiń sk iego ;  Krajobraz 
okolicy wiejskiej ,  Bezimiennego; 3 piękne widoki z na­
tury poprawnego pędzla P. Alfreda S ch u p p e , przeds ta­
wiające widok min w Teo rmino  w Sycyl j i , wodociągu 
w okolicach Rzymu i ruin w Sycylj i .  P. Kryst jan Rre- 
sla u er  z ł oży ł  piękne kraiobrazy okolic Mensb t rg  w Salc- 
burgu,  okolic Ramsa u w Btwarj i ,  Widok zachodu s ł o ń ­
ca  i kraiobraz własnego pomys łu  P. G ło w a ck i , Prof: 
Malarstwa w Uniwersytecie Krakowskim,  znany z tylu 
dz ie ł  znamienitych,  da ł  śliczne widoki Krakowskiego,  
tej drugiej  Szwajcarj i ,  lakierni są :  Ska ły  Echo  w Oj­
cowie,  W idok doliny Ojcowa na ska ł ę  Zamczymsko,  
Widok  Amfiteatru skał  walących się w Ojcowie, W idok 
dolin P iomnika ,  Jeziora Zielonego w Karpatach,  Widok 
bramy skalnej  naprzeciw groty królewskiej  w Ojcowie,  
oraz kraiobraz okolic Styr j i .  P. Al: P ło n c zy ń s k i , Uczeń 
Głowackiego,  dał  obraz przedstawiający drogę do Ko­
ścielisk w Tatrach.  Weso ł e j  treści  i pędzla,  są prace 
1 . V\ inc: Sm okow skiogo . Obrazy te oryginalne p r zed ­
stawiają : Zabawę wieśniaków Krakowskich,  Pospiech na 
szabas, Hudsuły  i Opryszki  w Karpatach,  i Cyganie 
z niedźwiedziem we wsi. P. Fr:  de L a m p i,  w którego 
pracach znać t radycją zalet wyborowych dzieł  ma­
larskich wiek u S t a n i s ł a w a  A u g u s t a ,  wzbogacił  wy- 
s awę dkunastu przedmiotami.  Jego pędzla są obra­
zy oryginalne;  Rycerze p rzy ogniu;  Burza w guście 
W e r i e t t a ;  Widok „a morze z by d ł em;  Bydło pę-  

’ , ' °k  skały z świat łem ognia przy Xięży-
e n ,  Kobiety kąprące sjf  w okolicy skal istej;  Widok

w kształcie b ramy z osobami na koniach; Wschód s ł o ń ­
ca z bydł em;  Widok  burzy morskiej  z modlącą się o- 
sobą ; w idok ieźdzca puiącego k on i e , W i d r k  ieźdzca 
upadaiącecego z koniem,  oraz ki lka obrazów rnorskir h.  
Z zajęciem także przypat ru i e się Publiczność obrazom:  
Wnę t r ze  lasu przez P. J i na  P i la r s k i e g o ; Krajobra­
zów, góry H lont U lane , Szwajcarj i ,  P - Alex: N ik itin  ; 
t rzem kr. i iobrazom P. W ład:  G Um ińskiego; W id o ko ­
wi części Bielan pod Warszawą P. Alex: M aiersk ie- 
go , i widokowi lasu P. Fr1. K oronki. Gustowne są Ary 
por t re ty wodnerni farbami z natur y malowane przez 
P. Adolfa P iw arskiego . P. Stan: M arszaikim vi.cz p i e r ­
wszy nasz iVinjaturzysta,  przedstawił  8 minjatur  od­
znaczających s.ę i podobieństwem i staranną robotą.  
W guście minjalurowyrn śl iczne są także rob ty,  5 
Por t retów i F a m i l j a  Ś W I Ę T A  z  R a fa e la , pracy P. Ró­
ży P a rczew sk ie j Amatorki  w Gubernj i  Wileńskiej .  
Delikatność i wypracowanie,  główną cechę tych prac 
stanowią.  Z 2ch wielkich Obrazów olejnych,  własne­
go iej pomysłu i wykonania ieden wyobrażający
Z M A R T W Y C H W S T A N I E  PAŃSKIE,  mieści się w Ka­
tedrze  W ile ń sk ie j,  2gi wyst iwiaiący rozmowę S. Nl- 
KODKMA z  CHRYSTUSEM,  przeznaczany był  do nie­
dawno zgorzałego Kosi i Ta w N iem en czyn ie . —  Pani 
Hen ryka  Boy er, dała  na wystawę 3 p iękne b u k e t y  
z kwiatów w ważona-h malowane z natury; dwa bu- 
ki r ty ,  różne owoce, zwierzyna i ptastwo nieżywe,  z na­
tury malowane,  są ozdobnemi dziełami P. Z ie liń sk ie j  
Amatorki  w M arsz:. Są ieszcze również dwa bukiety 
A. A o la s iń s k ig o . —  ’Wsaloni e  rzeźbiarskim mieszczą 
się kunsztowne prace P. Lud: h a  u f  m a n n  i P. Jak:  Ta- 
la t k i  w icza . Pierwszego s ą :  Popiersie N. PANA z 
marmuru ;  p iękna Statua wielkości naturalnej  Fil ipa 
Gomes Xcia Francuzkiego z kamienia ciosowego; Che­
rubin i popiersie z gipsu do wyrobienia z marmuru.  
Drugiego zaś:  Model do. posągu Xdza Kanonika K lu ­
k a  Nntural isly,  w Ciechanowcu wystawić się roniące­
go; Popiersie C e s r z a  Napoleona;  CHRY STUS w ko ­
ronie cierniowej;  N. MAR JA bolesna; Por t re t  Kano- 
wy w medaijonie;  Por t re t  Tho rvddsona w p ł a sko rze ­
źbie,  i płaskorzeźba z 8uriu Aniołkami  i por t re tem 
przeznaczona na pomnik.  Wszys tkie  te dzieła są po 
większej części z ma rmuru  albo do wykonania z tego 
rnaterjału.  wymodelowane.—  P. Konstanty Ja ku b o w sk i 
Snycerz ,  z ł oży ł  dwie piękne Statuy rycerzy z d r ze ­
wa wyrobione; P. Józef  H oerkner, popiersie wypuk ło  
rżnięte na stali, mogące s ł użyć  do medalu iako stępel 
główny.  P.  Michał  K a m ień sk i, Adjunkt  Rady Budo- 
wniczej,  z łoży ł  na wystawie wypracowanie projektu 
Kościoła,  na zadane t ema:  „Kośc ió ł  w stylu Łacińskim 
obszer ny i ocieplony.”  —  Uitografje P. Fr: S ch u ster , 
Pawła Kress i Henr:  fl ir sc h e l, dały próby  p r ac swo-
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.ch. Nadto P. Hirschel ,  z ło ż y ł  umbrelk  ,  r k
in, n a s z s le  sposobem litograficznym wykonane.ni p
A loizego Mi s i erowi cza,  iest kilka Portretów H ’ f 
cznych odznaczających się podobieiLtwem. W a l k i 'T  "  
tonów pod Kwidzynem z o ryginała  P. £ e« w  , eU'
. ^ P . N  N. P.
obraz nożykiem wyrżnięty z czarnego papieru C it  
kawern. widzenia s ,  dwie prace a szczególniej p o rt re t  
Odaliski tuszem wodnym na szkle niemalowany,.,  ‘ 
konane sposobem przez siebie w vnale , y
P. Józefa Czechowicza (Jrzę: Nowo^e- K r ' U» P| *e*..  . owoSe- Kom: Komis i.

Nowe nieszczęście nawiedził,, N a d w i ś l a n ■ dziś ■
wysokość wody pod Warszawą stop 17 cali l  n a d Y r lT  
żne ulice iużsą zalane; Saska Kępa cała w wodzie- Ko­
munikacja z Pragą leszcze nieprzerwana. B O Ż E  u l i­
tuj się.

Podpisany, utrzymujący In s ty tu t  n a u ko w y  w y Ir  z y 
m gzki, upoważniony od Rządu w stopniu Sz ro ty  PowL- 
towej, mieszczący się przy ulicy Miodowej w pałacu P a .  
ca , u ' > rga n i z o wa w s zy na naslępuiąey rok  szkolny Insty­
tu t rzeczony przez rozszerzenie i uporządkowanie loka­
lu, zamówienie polrzebn.-j liczby Profesorów Gimnazjów 
Gubernjal:  i Idealnego, oraz wykwalitikowanych i do­
świadczonych Nauczycieli p ryw atnych, przybran ie  do­
mowych Guwernerów , Konwersatorów wobcych ięzy- 
kach, tudzież Korepetytorów, Metrów muzyki i tańców, 
i przysposobiwszy wszystko, co do potrzebnych wygód 
i nauk edukuiąccj się młodzieży iest potrzebuem, i°oz- 
poczyna ogólny zapis uczniów do pomiecionego Insty- 
tutu z dniem 25tym  b. m., a z początkiem Sierp: b. r. 
rozpoczną się we wszystkich klassach tegoż Instytutu 
nauki z wszelką formalnością. Sz ino: Id odzice i Opie­
kunowie życzący sobie umieścić swe Dzieci w powyż­
szym Instytucie, gdzie obok najumiarkowańszcj zapłaty, 
znajdą dla nich, czujny i nieodstępny dozór, usilną dą­
żność do wykształcenia ich w naukach i moralności, 
Oraz baczuną troskliwość o ich zdrowie, raczą przybyć 
z swą młodzieżą do mieszkania podpisanego pud N r do­
mu 493 na lsze piątro prawego pawilonu, dokąd wchód 
* frontu od ulicy Miodowej, naprzeciw zabudowań X X. 
BazyIjanów. Uważam za potrzebę nadmienić przytem , 
iż stosownie do decyzji Najwyższej W ładzy  Edukacyjnej’ 
Uczniowie usposobieni w mym Instytucie, przyjmowani 
Będą z awansem do wszelkich S zk ó ł  publicznych kraiu 
tu te jszego .—  Przełożony Instytutu J. S w id ersk i.

W e d łu g  rozporządzenia dawniej ogłoszonego, tera-
* • . . . .  . . .  Tl  . l . i s v i i  n o ł o m .  U ___________ ■ •Raźniejsza wystawa w R ituszu, pałacu Kazinuerowskie- 

go i w G iełdzie ,  ma ukonczyc się z dniem 27 b. m. • 
lecz wielu spodziewa się , iz na k ro tk i  czas ieszcze bę­
dzie p rzed łu żo n ą ,  z powodu, ze coraz więcej p rzyb y ­
wa Amatorów pragnących ieszcze oglądać te p iękne  p ło ­
dy; także spodziewane są i z prowincji Osoby zwiedza-

iące w tym czasie W arszaw ę ,  ora* przejeżdżała ee * Ros 
SJI  do wod zagranicznych. c

Wczoraj w Red: Km jera złożono od A. zł.  2 dla Si. . 
będących pod opieką Tow: D brocz:, aby b łagali BOG V
0 oddalenie k lęsk  z powodu w ezb ra n ia  H  is ły  

W  Okolicy W arszawy, a szczególniej p r z y 'd r o d z e
do P ia sec zn a , m ż  rozpoczę ły  się Ż n iw a , i zbiór *« 
dowala rolników, k tórzy  w tym i w zeszłym roku  tak 
wiele ucierpieli.

Interesuiąca i maiąca wiele scen tkliwych, 3-aktowa 
Dra,pa P rzym uszone zw ią z k i,  przełożona z francuz- a 
pierwszy raz przedstawiona wczoraj w T eatrze  Rozmai 
tosc, z zadowoleniem została przy ie tą ,  i ciągle z „w a .  
gą słuchaną była  Przywołani i zasłużone,ni oklaskami 
byl, okrywani JP. H ych ter, J Pani C hobrzyuska  i j p  
J a siń sk i po 3-kroc ,  oraz JPanna D am se. Zapytano o' /
1 i umacza. nezniuunny. 1

W  imieniu Tmiorga wnuków, sk łada  niżej podpisany 
najczulsze, podziękowanie W . Leonowi C h o d a k o w s k i  
m u , Lekarzowi klassy Isze j ,  zamieszkałemu w „ l i e t i e  
P rzedborzu , za wyprowadzenie Marjanny Schm id t R hb 
niżej podpisanego, lat iuŻ 80 liczącej,  * ciężkiej ch
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poznać urządzenie tamecznych Banków i t o w a l ż y s t w  
bankowych, instytutów dobroczynnych i stan miody h 
robotn.kow w fabrykach. -  Nie potwierdziła sie i i y  
do mość o z,tonięciu s tatku A p o llo .  -  Z g r o m a d z e n i e  
uczonych w A em brycz  ukończyło  swoig tegoroczne po- 
siedzenia. -  W  czasie pobytu X fia  M o n tp en sier  ( Mą. 
pansje) w pojednali się tamże K o n s u l o w i e
ang: z francuskim PP. H ead  i L a g a n .

F ra n c ja . —  Rodzina królewska l i g o  b. m. wróciło 
z Dre  do K a u d h  Królestwo B l g i c r y  spodziewani sa 
na uroczystości lipcowe. —  Królowa K ry s ty n a  m iała  
zaproponować, aby XŻę M ontpensier  (M ąpansie l  
ś lu b i ł  Infantkę L u d w ik  g , Siostrę K r ó l o l e / f f i a  1 '  
Zapewniała , i e  w ciągu  miesiąca wszystkie domy J 
zuitow we I’ rancji będą skasowane. —  Depesze U '  
n j i  donoszą, że G ubernator R ru a t  5<>o I i t ( • 
statkiem F a e to n  o d p ły n ą ł  z P a p e it i  do w y ^ y ^ Y '  
r a z ,  gd,ne .ak najuprzejmiej b y ł  przyjmowany p , ^ *  
Naczelnika T a ira p g  G ubernator  d a ł  śniadanie na swo- 
lin statku dla Naczelników w yspy ,  a T a ir a p a  naza- 
intrz wy wzaiemuił się śniadaniem dla Gubernatora i
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Oficerów ( r anru 7, łti(h. Misjonarz angielski  Simpso/i 
bawiący od r. 1797 na wyspach J o n  cirzysk ich , znany 
? naw i ocenia Królowej P om arr, odwiedzi ł  Pana h ru a t , 
k tóry wzaiemne oddał  mu odwiedziny.  Dla Guberna ­
tora zbudowano w P apeiti nowy pałac.  —  Dzienniki  
zwracają uwagę na ustęp z historj i  rzymskie j  B iviusaf 
i  okoliczności wypadku z pokoleniem D ahary . L ivius  
opowiada (X.  1 ) ,  że w r.  450  R zym u  wykonaną była 
wypr.-wa do U m b rji, gdzie w iaskini ogniem ca-ly od­
dział  niej rzyiacioł  wy tęp iono.—  Przez cziS uroczysto­
ści l ijicowycb, wojsko w koszarach ma zostawać pod bro­
nią.  —  P. T h iers  wydał  4ty toin swoiej historji Kon­
sulatu i Cesarstwa; tom 5ly wydany będzie w Sierpniu.  
  Między fiu a n  a A lg ie rem  urządzoną zostanie re­
gularna żegluga parowa.  —  Jene ra ł  B lein  i P. Pous- 
si.elgue (Pus j e lg ) ,  dawniej Administ rator  Jenera lny ar- 
ttsji w Egipcie pod rozkazami Jenerała  K leber , rozstali 
s ę  z t ym światem; drugi  miał  lal 83.  —  W R a stji na 
wyspie Korsyce w nocy 5go b. in. s p ł on ą ł  Klasztor 
Śgo J Ó Z E F A .  Pobożne Zakonnice na wpół  obnażone i 
bose ,  uciekały z pogorzel iska.

H is z p a n ja .—  Don Józef  Marya L cp ez  mianowany 
ieneralnym Dy rek to r em  komorce lnych.  —  Pan G uille - 
mer  d  de A ra g o n  nowy Konsul w S ierra  L eone , o dp ł y ­
n ą ł  z K aH yxu  na miejsce swoiego urzędowania.

IV iem cy . —  X ż ę B i s k u p  w r o c ł a w s k i  v o n  D ie p p e n h r o k  
J6go b. in. od by ł  wjazd uroczysty do Mrocławia .  
Młody człowiek,  który n i e d a w n o  dobrowolnie  oska rży ł  
się przed sądem w B erlin ie , że spowodował  pożar  ta- 
n  ecznego teat ru opery ( ! 8go Sierpnia 1843 r . ) ,  oraz 
liczne popi ł n i ł  morderstwa,  cofną ł  teraz wszy stkie 
swe zeznania.

T u r c ja .—  Górale Ja ko vy  stawiaią ieszcze opór Ba­
szy S k u te r y , k tóry nawet z korpusem 35 ,000  ludzi 
nie może im podołać.  Z początku chcieli poddać się 
dobrowolnie,  ale że im nałożono warunki  uciążliwe, 
woleli wrócić do oporu.

R o zm a ito ś c i.—  W ed łu g  gazet francuzkich,  Jacques  
( Jakob)  fr a n c o -  M en d es , sławny Wiolonczelista iKoin- 
pozy to r  w P a r y ż u , iuż napisał  4ry Kwintety na dwoie 
skrzypców,  al tówkę i basel lę.  Kompozycje  te maią 
równać się Kwintetom 0 /tslo (va . P. Mendes 4ty swoj 
Kwintet  dedykował  Królowi S zn e d z k ie m u  i o t r zyma ł  
od Tegoż,  w dowód zadowolenia,  wielki złoty medal ,  
wraz z podchlebnym listem od Jego Kro lew: Mości. 
Poeta W Niemczech pisząc list do pi zyiaciela,  d o d a ł ; 
awszakże znałeś naszego Artystę M. tęgo silnej budo ­
wy i dobrej tuszy. Wyst aw sobiei  Wczoraj  w po łu ­
dnie ieszcze iedliśmy razem obiad, by ł  zupełnie  zdrów,  
wesół,  przy zdrowych zmysłach,  Jadł  z apetytem, żarto­
wał ,  siniał się... we dwie godziny później . . .  ożeni ł  s ię.—— 
Przystojna Pani była w Teatrze ua przedstawieniu ba r ­

dzo czułej  t raiedj i  i wcale n i e  p ł aka ł a  iak to kobiety 
zwyk ły  czynić;  Sąsiedzi w loży dziwowali się mocno i 
pyta l i :  a Czemu Pani nie płaczesz?)) «Ah Panowie)),
odpowie,  I l i a  dziś ieszcze muszę być n a  wieczorze tan- 
cuiącym,  nie chcę sobie psuć humoru.))

PRZYJECHALI do W A R S Z A W Y .
D ow gie ło  Marja  Oby: zGub: Kow ieńskie j:  Nasiekin P a w : Ob: 

z Rossji;  P io ttuch  Konst: Hr.  z Gub: k o w ień s k ie j ;  Ra tyńsk i  St. 
O rz :  z Londynu; Soiecki M aior  z Besarabji;  l y sz k ie w ic z  M in. 
Hr:  k a m e r :  Dvr oru z W ilna. (G .P ) .

DOWIESIEWIA.
W  dniu 20 L ip c a  ( l  S ierpnia )  r. b. w Biurze  Naczelnika P o ­

wiatu k a l i sk ie g o ,  odbędzie się licytacja głośna na ubezpiecze­
nie M O S T U ,  na t r a k c ie  k a l i s k im ,  w w iorśc ie  227, na wjezdzie 
do Kalisza położonego.  , . .

Po trzebny  iest P O M O C N I K  Je o m etrze ,  um.eiący dokładnie 
mierzyć  czyli  zdejmować plany D óbr ,  obfachowac powierz 
cli Ilia i kop jow ać  na czysto. Dalszą wiadomość można p o ­
w z i ą ć  w domu pod N r  144 p rzy  ulicy Dunaj na 2m p ią t rze .  
M & f M J  M e  w , ; W ie lo g ó rz e  pod miastem Guber: Ra- 

dom o mile położonej ,  znajduie się do zbycia 
& ś f | | f | i §  O R A K Ż F .R JA  D R Z E W  C Y T R Y N O W Y C H ,  
B f l l a i if f i  p rzesz ło  sz tuk  200 w sobie mieszcząca, a te są 
różnych lat i w ielkości; gatunki C y try n  są iak na jw yborn ie j­
sze, w  niczym zagranicznym nieustępuiące. K toby  sobie zy- 
czy ł  nabycia ogó łem , raczy się zgłosić n a  miejsce do własci-  
ciela,  tak dla przekonania się o ga tunku  Drzew i h r u k to w ,  
iako też i z robienia  stosownej  umowy. .

M A ł .Ź Ł Ń 5 T \V O  chcą pr/.yiąć obow ią*ek : Zona G l  W Kii 
Ń ANTK I, posiadaiąca ięzy k francuzk i,  Niemiecki i Rossyjski ,  
r o b o t y  damskie i wszystkie zasady szkolne, po ukończeniui)d  
lat dwóch Pensji W y żs ze j ;  Mąż zaś ZA RZ Ą D  G O SI O l)A R- 
S T W A ,  w k tó ry m  iest zdolny tak w Agronomji iako E k o n o ­
mice, oraz Administracji  i P rawnic twie ,  zaopatrzony w t i u i.e 
św iadectwa, nadto rekomendacją godnych Osob. 
c/ .ył posiad ić osoby pow yższe, raczy nadesłać adres pod Ni o ■* 
do W . K w ia tkow sk ich  przy  ulicy Solnej.  O bow iązek ten p r z y - 
iąć mogą w każdym  czasie aż do Sgo M ichala

Do zarządu ekonomicznego D obr ,  i zarazem do pełnienia  
obowiązków W ó j ta  Gminy, potrzebne 1ND1VIDUI M, obe­
znane z zatrudnieniami ekonomiczuemi, i przepisam i do obo­
w iązków  W ó j ta  G m i n y  przywiązanemi; /g lo s ie  się zeche pod 
Nr 396 w W a rsz a w ie  naprzeciw Sgo K rzy ża ,  na Isze p ią tro  
do Właściciela  domu, gdzie dalszą informacją poweźmie.

V . /i o .  Z Ł .  X A f i l U ) l ) l .
f£r--£&  Dn i a  1 7 g o  b .  m.  W y ż l i c a  la r a n  t o  w a t a  b e z

o d m i a n y ,  wybiegłszy  ze wsi S łużew a, i a k  mó- 
w i a ,  p r z y b i e g ł a  d o  W a r s z a w y ,  i z g i n ę ł a . ^  Kto t a k o w ą  o d p r o ­
w a d z i  p o d  Nr 443 n a  K r a k o i - P r z e d m i e ś r i ę  lub d a  o n i c ]  p e ­
wną wiadomość g d z i e  s i ę  z n a j d u j e ,  d o  K arola  K o s s o w s k i e g o .

Dziś rano c iep ła  stopni 15. W czoraj w południe  21.
T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I.  J u t r o ,  Smy raz B ir b a u td u c h .
J u t r o  u M alew skiego  przy ulicy B e d n a r s k i e j  na Śniadanie : 

Sandacz, Szczupak z klusecz:. J e s io t r  z rożna K arp  sadzony. 
Karaś,  Li.) z młoda kapustą . O koń, W ę g o r z ,  P ie rog ,  ruskie  , 
M a łd rzy k i ,  Zupa rybna,  C h ł o d n i k ,  Potraw  , mięsne. -  Obiad : 
Zupa ,  Chłodnik ,  R o s o ł ,  S z t u k a  mięsa,Vzczupak, Pieczeń h u z a r ­
ska, S z t u f a d a . Cielęc ina ,Pie rogi  ruskie ze smict:.


